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Smutna prawda o „Odzieży".
Smutnych doprawdy doczekaliśmy się czasów, że blisko 50,000 krawców samodziel­

nych w Polsce nie może utrzym ać swego organu naukowo^zaw odowego, gdyż dziś piszę to po 
stwierdzeniu kartoteki okazuje się, że Szanowni Czytelnicy zalegają za „Odzież" 8 .000 złotych, 
to znaczy, że od roku dokładam ogromne sumy do pisma z innych źródeł, pożyczając i płacąc proc.

Pomimo tych strat w dodatku, U rząd Skarbowy nałożył na „Odzież" grzywnę razem 
ze świadectwem przeszło 1.000 złotych, która do 1 miesiąca ma byó zapłacona. Ponieważ û = 
ważam tą  grzywnę jako nieuzasadnioną, by na gazety rzemieślnicze, które z powodu kryzysu 
i tak ledwie wegetują nakładać tak wielką karę, oddałem tę sprawę jako zasadniczą a nieuzasadnio^ 
ną do rozstrzygnięcia sądowego. Ż adna z gazet rzemieślniczych nie zniosłaby tej kary, a raczej 
tern więcej pismo krawieckie, które i tak od innych pism jest droższe z powodu wielu rysunków 
kroju i żurnali, czego dowodem, że od roku 1918 jak Polska powstała, siedm pism krawieckich 
upadło i to 3 we Lwowie, 2 w Poznaniu i 2 w Krakowie. Pisma polityczne nim się zaprow a^ 
dzą są przez swe partje subwencjonowane. „Odzież" jako najstarszy organ od nikogo niezależ^ 
ny, pow stało i utrzym ywało się samo, bez żadnych subwencji, czy to prywatnej, czy rządowej, 
czy cechu, jedynym założycielem i dokładcą był jej redaktor.

T o  też te tutaj częściowo wyłuszczone powody zniewalają redaktora, nakładcę pisma 
na czas do rozstrzygnięcia sądowego ograniczyć, <niechcąc całkiem zawieszać pisma), lecz zamienić 
je na kwartalnik, lub Ż^miesięcznik, za to w grubszym formacie. Spodziewając się tern sposobem 
zaoszczędzić na koszta procesu, który dużo pochłonie. N ast, nr. wyjdzie jako podwójny w  końcu lipca br.

D latego zanoszę uprzejmą prośbę do tych Szan. Czytelników, którzy zalegają, jest to 
suma niewielka, najwyżej 12 zł na poszczególnego Czytelnika, a W yd . „O dzieży" wiele pomódz może.
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Statystyka Rzemiosła krawieckiego
w Województwie Warszawskim.

(C iąg d alszy  z No. 5 strona 2.)
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k ra w ie c tw o Lipnowski . . . 82 20 62 23 59
y> M akowski . . . 94 10 84 4 90
V M ińsko-M azowiecki 130 12 118 5 125

N ieszow ski . . . 138 47 91 30 108
V Pułtuski . . . . 205 29 176 T' 198
W R adzym iński .  . 144 11 133 6 138

W łocław ski . . . 354 83 271 78 276

Ogółem  w całem  W ojew ództw ie z poprzedniemi 
powiatam i w numerze 5 um ieszczono z wyjątkiem  stolicy  
która ma przed się Izbę R zem ieślniczą w W arszaw ie  
ta jeszcze takiej sta tystyk i nie ogłosiła  jest sam oistnych  
kraw ców  m ęskich i dam skich 3,977

W W ojew ództw ie Lubelskiem  według sprawozdania  
Izby Rzem. w Lublinie jest 4,429 krawców, a zorgani­
zow anych w Cechach tylko 121 chrześcian i 560 żydów , 
to znaczy że ty lko  15%  jest zorganizow anych kraw ców  
a reszta luzem chodzi i o nic się nie stara.

Z tych sta ty sty k  w ynika że rzem iosło krawieckie 
należy do najliczniejszych *grup i jest ich procentualnie 
15 — 18%  w stosunku do ogółu w szystk ich  rzem ieśl­
ników w P olsce.

Szkoda że inne Izby R zem ieślnicze nie opracow ały  
tak praktycznie i szczegó łow o sta tystyk i jak Izba W o­
jewództwa W arszaw sk iego w W łocław ku, którą w tern 
wypadku za wzór brać trzeba.

Statystyka rzemiosła krawieckiego 
w Niemczech.

W arsztatów  sam ych lub tylko 1 — 2 uczniami 
=  165.809 czy li 77 % ogółu w szystk ich  krawców. 
W arsztatów  z 1 czeladnikiem  =  29.345 czy li 14%  ogółu  
w szystk ich  krawców. W arsztatów  z 2 — 3 czeladników  
=  12.220 czy li 6 %  ogółu w szystk ich  kraw ców . W ar­
sztatów  4 — 10 czeladników  =  6.261 czy li 3%  ogółu  
w szystk ich  kraw ców . W arsztatów  zatrudniających stale  
ponad 10 czeladników  =  1.364. Na 60 miljonów ludności 
jest kraw ców  214,999 =  100%» czyli blisko 1/4 miljona 
sam odzielnych  krawców.

W  P o lsce  na 30 m iljonów ludności m am y 46 sam o­
dzielnych  krawców, to zn aczy  że w  N iem czech na 280 
m ieszkańców  utrzym a się 1 w arsztat krawiecki, u nas 
na utrzym anie się krawca potrzeba około 700 m iesz­
kańców  przeciętnie. W  P o lsce  wschodniej w ięcej a z a ­
chodniej mniej. Z czego  rów nież w ynika że nasze spo­
łeczeń stw o jest o blisko 2/3  biedniejsze mniej zam ożne  
i mniej się stroi ludność rolnicza w niektórych stronach  
kraju, chodzi w sam odziałek i płótnach tkanych szy ty ch  
sposobem  dom owem  nie potrzebując do tego kraw ca. 
Zaś futra zim ow e noszą bez p oszycia  suknem , ty lko  
kuśnierskiej roboty, czego  w N iem czech się nie zobaczy, 
każde futro otrzym uje wierzch przez krawca szy ty .

Jeszcze dużo czasu upłynie zanim społeczeństw o  
nasze, dojdzie- do tej- sytuacji 'lepiej się ubierać, i dać 
znośn iejszy  byt rzem iosłu krawieckiem u. Obecny k ryzys  
który najwięcej dotknął i rolnictwo tern w ięcej się do 
tego przyczyn ił że o 33%  jest mniej pracy jak w latach  
1927 i 1928 choć te też b y ły  ciężkie.

Czego- uczy nas taka statystyk a? U czy jak roz­
tropnie i gdzie się osiedlać, należy badać stosunki m iejs­
cow ości czy  tam nie jest już za w iele krawców, bo 
pomim o tej konkurencji są jeszcze gm iny osady 1 tys. 
i do 2 tys. m ieszkańców  a nie ma wcale krawca, 'ludność 
jest zm uszona chodzić do m iasteczka kupować gotow e  
ubrania. W  takiej gm inie gdzie nie ma konkurencji 
znajdzie krawiec naszykow any na roboty wiejskie prę­
dzej pracę i utrzym anie.

-D la tego  prosim y Sz. C zytelników  dla dobra sw ych  
kolegów  podawanie do redakcji „O dzieży“ m iejscow ości 
i gm iny gdzie brak krawca a m iałby utrzym anie. D ziś  
jest wielu m łodych krawców zw łaszcza czeladników  
bez pracy i w łaśnie Ci osiedlają się bez zastanow ienia  
nawet tam gdzie jest już krawców za wiele, stw arzając  
niezdrowe stosunki w naszem. zaw odzie szkodzą nie tylko  
sobie ale i kolegom  czego można by uniknąć idąc zą 
głosem  rozsądku i obliczenia.

W ięc piszcie do redakcji o takich sprawach by za 
pom ocą prasy choć w części zaradzić w takich wypadkach. 
R ów nież Izby R zem ieśln icze też wiele pomódz m ogą, 
regulując sprawę uczni, by w tych okręgach gdzie jest 
za w iele krawców ograniazyć trzym anie uczni w zaw o­
dzie krawieckiem , oraz by do naszego zawodu tylko  
chłopców  co przeszli 7-mio klasow ą szkołę przyjm ować.

Analfabetów i tępych co nie doszli do 6-tej k lasy  
w ogóle takich nie przyjm ować, bo tacy  do naszego za­
wodu który ma z lepszą klientelą do czynienia się nie 
nadają. M oże w innem zaw odzie łatw iej znajdą chleb 
dla siebie. Jest rzeczą i Cechów takie stosunki regu­
low ać zw łaszcza  przez pow zięcie uchw ały ilu uczni wolno  
najw yżej jednemu m istrzowi trzym ..ć, gd y  sam  pracuje 
a ilu gd y  ma 3 czeladników ? W razie Cech by sam ani 
uchwała Jego nie znalazła posłuchu to zg łosić  w niosek  
do Izby które są na to by takie przepisy regulowały.

Ciekawa statystyka rzemiosła krawieckiego
w Wiedniu.

Jak bardzo z powodu wojny i rozbioru Austrji ucier­
piało kraw iectw o św iad czy  najlepiej to: że w latach  
przed wojną było w W iedniu 12.000 m ęskich pracowników  
w kraw iectw ie stale zatrudnionych a dam skich sił czy li 
kraw czyń 6 ty sięcy  razem 18.000. P odczas w ojny z po- 
wodu dostaw  to się ta liczba pracowniczek czy li kraw ­
czyń  pow iększyła  że było ich w tenczas 16 ty s ięc y  
czynnych  kobiet w krawiectwie a 6 tys. m ężczyzn  razem  
22 tys. P o  wojnie w roku 1925 naliczono już tylko  
12 tys. czynnych  pracowników w tern 4 ty sięcy  sił 
m ęskich, to zn aczy  że krawiectwo pomim o pow iększenia  
się ludności prawie o 1/3 cz ęść  upadło w stosunku do 
przed wojny. To jeszcze podpada że tam obecnie w ię­
cej kobiet jest zatrudnionych aniżeli m ężczyzn  8 tys. 
kobiet a 4 tys. m ężczyzn , przed wojną było odwrotnie 
12 ty s. m ężczyzn  a ty lko 6 ty s kobiet w krawiectwie 
miarowem czynnych. »



obniżenia cen.
Ze względu na dodatnie wyniki tej akcji, która 

w ywarła i wywiera jeszcze swój wpływ na w ytw ór­
czość rzemieślniczy, drukujemy poniżej wskróceniu za 
gazetą „Życic Rzemieślnicze", to, co może i naszych 
Czytelników interesować. Komunikat nie wspomina 
nic o zniżce cen za fason w zawodzie krawieckiemu 
te pozostają, bo i tak wysokiemi nie były, tylko, sto­
sunkowo do materjałów bielskich, które tylko o, 8 do 
llo/o spadły. C ena średniego ubrania, która koszto- 
200 zł a spotrzebowano 3 metry kamgarnu a 30 zł 
=  90  zł ~  llo/o zniżki = 1 0  zł., C ena obecna za^ 
miast 200 zł jest 190 zł. A le czy długo się to u trzy j 
ma, kiedyż cena surowca i materjałów znów o 6o/o 
zwyżkują? Spadek cen artykułów, które poniżej wy^ 
szczególniamy, ukształtował się w czasie od 1 stycznia 
do końca marca br.

Z  artykułów spożywczych procentów najwyżej 
spad ło :

Boczek wędzony z 4,00 na 2,-50 370/o
Smalec biały z 3,60 na 2,50 310/o
Sadło świeże z 3,00 na 2,00 330/q
Słonina z 2,80 na 1,90 320/o
Żeberka z 2,50 na 1,70 320/o
Szab z 4,00 na 3,00 25o/o ,

W  yszczególnienie
1. 1. 
1931 

r. 
w  zł

28. 3. 
1931

r. 
w  zł

°/,/0.
s pa dk u

Artykuły włókiennicze
1

i konfekcja.

M adepolam (Kka Pozn.) za 1 mtr. 128 120 6,2
Bojka 122 104 15

Szewiot czarny <b=ka Leonhard) 1860 14 80 20
Boston granatow y <f-ka Leonhard)

za 1 mtr. 2360 2060 13
Przędza bawełniana pojed. N r. 32

za 1 kg. 0 8 4 062 26
Krośniak za 1 mtr. 1 16 102 12
Płótno bułgarskie „ 138 119 14

M adepolam N r. 400 „ 149 138 7

Oxford drukowany
na fartuchy „

Półbut męski chromowy czarny 
wagi 840 gr. 1 para

Pantofelek damski lakierowany 
wagi 410 gr. 1 para

Guziki (komplet — 2 gr. małych 
i jeden średnich)

Stożki do kapeluszy damskich
za 1 sztukę 

Stożki do kapeluszy męskich
za 1 sztukę

Swetry wełn. tańszy gat.
Kapelusz f-ki Goeppert

Pantofle czarne lakierowane, szpilk.
za 1 parę

Pantofle tańszy gat. chrom.

Średnia koszula męska fabryczna
za 1 sztukę 

Koszule z tanich zefirów „
Tuzin kołnierzy tanich 

Bluzki i suknie z meteoru itp. tkanin 
Bluzki i suknie z tweedu 
Wełniane w yroby dziane w hurcie 
Wełniane w yroby dziane w detalu

K raw aty  trzech gatunków stanowią^ 
cych masową konsumcję 

Szelki średni gatunek za 1 tuzin 
Szelki tańszy gatunek 
W ata  hygroskopinja „superior" 
W a ta  hygroskopinja „extra"

Artykuły perfumeryjno- 
kosmetyczne.

M ydło „Pulsa" o wadze 200 gr. 
Kule „Pulsa"
M ydło glicerynowe 
Kule W arsz. Labor. Chem.
M ydło do prania za 1 kg. I gat.
M ydło do prania za 1 kg II gat.
Lux
M ydło lanolinowe Stępniewicza 

o wadze 75 gr.-

l l f

119 106

%
spadku
l l

3370 27 00 20

33 70 27 00 19

13 50 1300 4

4140 33 80 19

4005 35 60 11

17 50 1400 21

318 2 90 9

2800 2300 18

22 00 1800 18

1200 1100 8

7 50 6£0 13

7 20 
7 70 

4500

6 00 
6 50 

40 00
16
11

35 00 30 00 14

1400 12 00 8

1800  
54 00

16 00 
4800

11
11

36 00 
30 00

30 00 
2400

17
20

4800 4420 8

27 00 22 80 15

2 00 140 30

190 125 34

2 00 160 20
2 00 150 25
150 135 10
2 00 170 15
255 2 32 8
165 150 10
100

050

080

040

20  ̂

20

Zakończenie rządowej akcji



Jak cię widzą —
Tak cię piszą!

Po ubraniu poznaje się 
pana, po łachmanach dziada

Klinika
odnawiania ubrań.

Specjalność: Prasowanie, gładzenie, czyszczenie, pranie, naprawa oraz dopasowanie ubrań
Solidna obsługa. Proszę podać tylko adres, a specjalny i zaufany posłaniec 
firmy zgłosi się po odbiór ubrania, potrzebującego naprawy. Odstawa do domu.

Takie i tym u podobne ogłoszenia czy tam y  w p is­
mach zagr. D ziś więcej jak kiedykolwiek potrzebujemy  
założenia podobnych zakładów. Stosunki dziś tak się 
układają, że uniem ożliwiają sprawienia nowego ubrania, 
czy  to urzędnikowi, czy  też innemu rzem ieślnikowi. P o ­
nieważ urzędnik nie m oże byle jako chodzić w urzędzie  
gd yż straciłby posadę, lub swem  zew nętrznym  w y g lą ­
dem na renomie i poważaniu człow ieka uchodzącego za 
w ykształconego.

To też jest życzeniem  ogółu, by ubranie jaknaj- 
dłużej zachowało swój pierwotny fason — a nie jest to 
m ożliw e przy ubraniu kupnem, konfekcyjnem , które po 
zm oknięciu się kurczy i potrzebuje odprasowania, lub 
zm iany do figury, żeby  pasowało. Kto m oże taki za ­
kład (klinikę) za łożyć?  Naturalnie krawiec, który ma 
sklep, lub m ieszkanie na parterze, przy ruchliwej ulicy, 
a nie ma d osyć pracy, by się jako tako utrzym ać.

Moim zdaniem — na każde 10.000 m ieszkańców , 
m iałby powodzenie ten, kto p ierw szy założy. Co po­
trzeba do założenia? Trochę sprytu kupieckiego i re­
cepty środków do czyszczen ia  ubrań. Z początku trzy  
razy, lub więcej, w ed łu g  m ożności, ogłosić w m iejsco­
wej gazecie, że się taką k l i n i k ę  odnawiania ubrań 
założyło .

Rów nież m ożna napisać na szy ldzie, lub w oknie 
w nagłówku podaną reklam ę. Postarać się o adresy  
gości i takich urzędników, którzy kupują gotow e ubra­
nia, najlepiej od kierowników szkół, kas chorych, lub 
ksiąg adresow ych, albo z biur m eldunkowych.

W ydrukow ać 500 — 1000 szt. kart reklam owych, 
lub okólników, zarazem  z ceną za prasowanie zw ykłe, 
a osobno za prasowanie pranego ubrania, konta tych kart 
uczynią około 30 zł i w ysłać, jako druki 5 gr. frank, a 
wynik będzie dobry i druk się zapłaci.
Gdy interes zacznie się rozwijać, nająć zaufaną dziew ­
czynę, lub chłopca do posyłek  po odbiór i odnoszenie 
zrobionej napraw y, naturalnie za rachunkiem kwitow ym . 
Broń B oże zostaw iać bez zapłaty takie ubrania. Gdy k w ito­
wanego rachunku gość nie zapłaci, posłaniec zm uszony  
jest ubranie przynieść z powrotem , jako fant za robotę 
i w tenczas jest zm u szon y gość sam  po nie posłać. Po  
drugie, nie odnosi się na ryzyko! Tak postępują pral­
nie chem ., farbiarnie i prasowalnie bielizny, gd yż są to 
drobne ty lko  sum y — jest to robota — a robota się nie 
kredytuje, gd y ż  taki zakład  nie utrzym ałby się. Lepiej 
taniej kalkulow ać, ale za gotówkę, aniżeli drożej a na 
sp łaty, g d y ż  lepiej się w yjdzie.

Kto p ierw szy klinikę tą założy, ten zyska — a m c- 
że się też dużo p rzyczyn ić dla krawiectwa m iarowego, 
pfzez zwrócenie uw agi na różnicę ubrania m iarowego, 
które w praktyce jest tańsze i trw alsze od ubrania go ­
towego, bo dwa nawet 3 razy ty le w ytrzym a.

Wzór II.

W ielm . P an i(e ) pozwalam  sobie przesłać wzory
( żurnale) najnowszej m ody, nadmieniam przytem , że
najnowsze próbki materjałów na sezon (-----------------------)
już nadeszły. W  razie potrzeby ubrania, proszę o łask.
zaszczycenie (w ym ienić jedno z podanych, które się naj­
lepiej nadaje do urządzenia) mej pracowni krawieckiej, 
m ego zakładu kraw ieckiego, m ego salonu krawieckiego, 
mej wytwórni ubrań.

Mem staraniem będzie W . P. jaknajlępiej obsłużyć  
i pod każdym  względem  zadowolić.

Z poważaniem
N. N. m istrz krawiecki 
„ „ m istrzyni krawiecka

lub „ „ krawiec m ęski i damski 
„ ,, „ damski
„ „ krawcowa damska.

UW AGA! N iestosow ne skreślić, lub brakujące dodać.

W Y J A Ś N I E N I A :

Pod p r a c o w n i ą  rozumie się m niejszy zakład
początkujący, obsługujący gości (klientelę) w pracowni, 
gdzie się szyje.

Pod z a k ł a d  rozumie się średnie urządzenie rze­
m iosła, czyli osobny pokój przyjęć z lustram i do przy­
miarek i z składem  surowca.

Pod s a l o n  ro2 umie się w ytworne, urządze­
nie przem ysłu kraw ieckiego z osobną ubikacją modnie 
urządzoną, osobną kabiną do przymiarek, lustra z trzech 
stron, W ielki wybór sukien na składzie, osobna przy- 
krawalnia ubrań i osobny warsztat do szycia .

W ytw órnia ubrań, jest to w iększy zakład krawiec­
ki, szy jący  na zapas i więcej m echanicznie m aszynam i 
zatrudnia, w ięcej ludzi nawet hałupników. Do urzą­
dzenia wytwórni potrzebny jest w ięk szy  kapitał i 4-ech  
różnych kierowników. Jeden jako kierownik w arsztato­
w y (werkm istrz, drugi jako kupiec do zakupów surowca  
i do sprzedaży na zapas zrobionych garniturów, trzeci 
jako krojczy ubrań i podszewek i czw arty buchalter 
do prowadzenia książek i w ypłaty  pomocników.

Do założenia w ytwórni ubrań to jest najlepiej, gdy  
się tizech  złączy , ewentualnie czterech m ających p ow yż­
sze zdolności, to przedsiębiorstwo takie m oże prospero- 
w tć , bo zakrojone jest na szersze m asy ogółu. Spólnicy  
pobierają m iesięczne zaliczki, albo pensje z góry ustalo­
ne a zyskiem  dzielą się dopiero w końcu roku, po zro­
bieniu inwentury — bilansu o ile zysk  wypadnie. W  
przeciwnym  razie, szukać w ykrycia, d laczego zysku nie 
było, czy  z braku kontroli, czy  też kradzieży, czy  dro­
g iego zakupu, czy  za tanio kalkulowanych ubrań.
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Zaszywka piersiowa u płaszcza z obojczykiem.
Proszą nas o wyaśjnienie. Obraz pierwszy płaszcz 

sportow y dla osoby z w ysoką piersią —  ile w ybrać przy 
pasze, a ile z przodu pod obojczykiem.

D otąd nie znam pewnej reguły, tylko kroję według 
własnego oszacow ania i wybieram często za mało i w  takim 
razie brzegi za mało ciągną, albo się rozchodzą —  jak. temu 
zapobiedz ?

Taki płaszcz nie śmie być krajany w  rodzaju męskiego, 
lecz jako półluźna jaczka ze szw em  angielskim —  patrz fig. 
2, przez co  osiągniemy brzeg prosty i krótki, a przez prosty 
brzeg powstanie pod obojczykiem przód przedzielny. T o  

. jest bardzo ważnem. —  Figura 3 podaje nam, jak wielką 
ma być zaszyw ka dokładnie. Poczem  położy się obojczyk  
i bez jakiejkolwiek reguły i obliczenia powstaje potrzebna na 
pierś wypukłość, jak jej w  inny sposób znaleść nie można.

Modny kostjum — fason męski. f  
Jaczka czarna lub cien?na — spódniczka jasna.

Poprawka modelu formy na wysoką pierś 
u osób korpulentnych.

Osoby korpulentne inają zwykle i wybujałe piersi, to 
sztuka skrojona krojem normalnym przy pasze odstaje. Ten 
błąd usuwa się z łatwością, gdy forąję przed przyłożeniem 
na materjał się rozetnie od środku ramienia ku piersi punkta 
<patrz rysunek).

Przy punkcie b i c się ściąga do 2 cm, to ramię się 
o 4 rozszerzy, tak rozszerzone przykłada na materjał i ozna­
cza linje i szwy. W  materjale ten klin, czyli rozszerzone w 
ten sdosób ramię wybiera rybką, czyli wycina, to po zeszy­
ciu otrzymamy potrzebną wypukłość na piersi i sztuka do­
brze pasuje.



Cennik orjentacyjny Ceny za prasowanie (gładzenie)
w średnich i w iększych m iastach.

za m iarow e roboty w kraw iectw ie damskiem.

1. Za fason kostjum ang. bez 
d o d a tk ó w ...................................

2. Kostjum aksamitny lub jedw.
3. Za fason płaszcza .
4. „ „ sukni balowej
5. „ „ sukni spacerowej .
6. „ „ sukni domowej
7. ,, „ spódnicy .
8. „ „ bluzki
9. Do konnej jazdy

10. Za brycesy sportowe

11. Ubrania dla panienek do lat 
1 5 - tu ...........................................

Wykonanie w m iast. 
w iekęzych i Woje­

wódzkich
I  I I  I II  IV

25 o/o niżej

Ceny w m iast, 
pow. Wyk. około 

10.000 mles.

I I I  I I I

8 do 15 zł

C eny te nie uwzględniają robót nadzw yczajnych  

luksusow ych które w ym agają d łuższego czasu pracy, 

liczy  się w edług spotrzebow anego czasu i to na godziny

Za szycie bielizny.

M onogram na chusteczce . . .  65 gr. do 85 gr.
lub r ę c z n i k u .......................... 1.00 zł do 1.25 zł
M ereszka naszyw ana . . . . 0,60 „ „ 1,00 „
M ereszka ręczna . . . 0,80 „ „ 1,50 „
Enklowanie za metr . . . .  0,40 „ „ 0,60 „
N a p ie r ś n ik .....................................1,50 „ „ 2,50 „
K ołnierzyk . . . * . . . 0,50 „ „ 0,60 „
M a n s z e t y .....................................0,65 „ „ 0,85 „
M ereszkow anie ażurowanie poprawki i roboty luksusow e  
liczy  się na godziny. Za godzinę pracy 1,30 do 2,50 zł 
Koszula m ęska dzienna 3,00 do 5,00 zł i więcej na osoby otyłe
K oszula „ sportowa 3,00 „ 4,50 „ „ „
Koszula „ nocna 3,50 „ 5 ,00,, „ „
K alesony m ęskie nocne 1,75 „ 2 ,00,,
K oszula damsk. zw ykła 1,75 „ 2,75,,

strojna 5,00 „ 6,00 „
Kaftanik nocny w ysz. 1,50 „ 3,50 „ „ „
Majtki . . . 1,75 „ 3,00 „
Staniczek . . . 3,75 „ 5 ,00,, „ „
M atinka . . . 3,00 „ 5,00 „
Kombinacje . *. 3,00 „ 5 .50 ,, „ „
Chusteczki . . 0,50 „ 0,80,,
R ęczniki . . • 0,40 „ 0 ,80,,
Serw ety  . . . 0,80 „ 1,20,,
O brusy . , . 0,50 „ 1,25 „
P oszew ki . . . 1,50 „ 2,00 „
P rześcieradła . . 0,60 „ 1,00,.
Fartuszki . . . 1,50 „ 2,50 „
Suknia ranna (szlafrok) 4,00 „ 6 ,00,, „ „

Odprasowanie kostjum u . . . 3.00 zł do 5.00 zł.
„ spódniczki . . . 1.50 „ „ 2,50 „
„ p łaszcza . . . 3.00 „ „ 5,00 „

pranego kostjumu . 4.00 „ „ 6,50 „ 
„ zgn iecionego w łosu u sukni aksamitnej

lub p ł a s z c z a ......................................... 2,00 zł do 5,00 zł.

30

20
22
18
18

Bielizna męska
pranie i prasowanie 

Kołnierz twardy, podw ójny . . . .  0.20 zł. 
Kołnierz miękki, podwójny . . . .  0.15 „ 
Kołnierz twardy, stojący . . . . .  0.16 „
M anszety, p a r a ...................................................................0.30 „
P ółkoszulek , t w a r d y .........................................................0.25 „
K oszula t w a r d a ...................................................................0.90 „
Koszula m iękka lub sportowa . . . .  0.60 „
K oszula n o c n a ...................................................................0.50 „
K alesony d ł u g i e ...................................................................0.35 „
K alesony k r ó t k i e ........................................................ 0.30 „
P y j a m a ..............................................................................1.00 „
Koszule t r y k o t o w e ........................................................ 0.60 „
K alesony t r y k o t o w e ........................................................ 0.45 „
Spodnie płócien, t e n i s o w e .............................................. 1.00 „
C husteczki do n o s a ........................................................ 0.05 „
Skarpetki ( p a r a ) ...................................................................0.10 „
P oń czoch y  ( p a r a ) ........................................................ 0.12 „

Bielizna damska i dziecięcia
pranie i prasowanie 

Koszula dzienna . . . . 0.60 zł.
Koszula n o c n a ...................................................................0.60 „
K o m b in a c ja ............................................................................. 0.65 „
R oform y, kolor........................................................................ 0.35 „
Majtki, b i a ł e ...................................................................0.30 „
S t a n i k ....................................................................................... 0.15 „
N a p i e r ś n i k ............................................................................. 0.10 „
Pyjam a . . . . . . . .  1,00 „
Spódnica — h a l k a ........................................................ 0.50 „
Fartuch ( p ó ł ) ...................................................................0.35 „
Fartuch (ca ły ) . . . . . . 0.40 „
C h u s t e c z k i ............................................................................. 0.05 „
P oń czoch y  ( p a r a ) ........................................................ 0.12 „
O p a s k i ....................................................................................... ,0.20 „
P ła szcze  do c z e s a n i a .........................................................0.50 „
Bluzki od zł. 0.50 d o .........................................................1.00 „
Szlafrok od zł. 0.80   1.30 „
Koszulki d z i e c i ę c e ........................................................ 0.30 „
M ajteczki . . . . . . . .  0.20 „
S u k i e n k i ..........................................................................   0.50 „
Spódniczki  .............................................. 0.40 „
P ończoszki . . . . • . • • 0.40 „
F a r t u s z k i ............................................................................. 0.15 „
C z a p e c z k i ............................................................................. 0.10 „
Bieliznę dom ową jak prześcieradła, powłoki, poszewki, 
ręczniki, obrusy, serw ety itp. liczy  się od kila, suchej 
odw ażonej przy przyjęciu zł 1,20 z dostaw ą do domu 
Firanki stery  kapy na łóżka itp. cena według um owy.

95 80 70 60 50 40 30
95 85 80 75 70 60 —
85 75 70 55 40 30 20
65 55 50 40 35 28 22
60 50 45 35 30 24 18
50 45 38 30 25 20 18
95 30 25 20 16 12 8
30 25 20 15 15 12 8

120 100 90 85 80 — —
40 35 30 27 28 — —



Nowa umowa za pracę w Krawiectwie damskiem
w Niemczech.

P om ięd zy  pracodawcam i a pracownikam i uchw a­
lono nowe obowiązujące ceny  za roboty w krawiectwie 
dam skiem :

M iasta podzielono na 7 grup.

S a m od z ie ln i  k ra w c y  
o t r z y m u ją  na godz .  

K raw czy n ie  k w a l i f i k o .

RM
1,22

— ,91

RM
1,16

— ,85

III

RM
1,10

- ,8 2

IV

RM
— .96
— ,71

V

RM
— ,89
- ,6 9

VI

RM
— .78
— ,58

VII

RM
— ,71
— ,53

P łace innych pracowników tak m ęskich jak żeńskich  
normuje się w edług system u p aństw ow ego.

P o w y ższe  ceny i przepisy obowiązują za w szelk ie  
prace w ykonane po 1 marcu 1931. Zmiana cen m oże 
nastąpić nie prędzej jak 1 sierpnia 1931, za poprzednim  
1 m iesięcznym  w ypow iedzeniem  tary fy . Nowe um owy za- 
zaw ierają ,że krojczyni otrzym uje m iesięcznie przy robocie 
m iąrow ej277M k.,w konfekcji 236 Mk. K iedyż i nas dojdzie.

Preparowanie płótna nieprzemakalnego.
N ajłatw iejszym  sposobem  im pregnowania płótna, 

to napuszczanie go olejem  lnianym  nieco rozgrzanym  
w cićnkich warstw ach i następnie w ysuszen ie . Proce.- 
durę tę powtarza się 2 d o  3 razy z tern, że przed na- 
sm arow yw aniem  powtórnem  należy uprzednio pozw olić  
w yschnąć pierwszej w arstw ie. Inny płyn do im preg­
nowania otrzym uje się przez rozpuszczenie.

75 części p arafiny,
w  1000 częściach  ogrzan ego  oleju lnianego i na­

stępne dodanie do tej m ieszaniny
25 części kw asotłuszczow ego w adzi anu glinow ego
(Kwaso - tłuszczow y wodzian glinow y otrzym uje 

się pr.zez strącenia roztworu m ydłow ego roztworem  
ałunow ym  i zebranie osadu, który następnie w ym yty  
być winien gotującą wodą. W  ten sposób w y m y ty  osad  
su szy  się i ogrzew a w łaźni wodnej do czasu, gdy takow y  
zostanie p rzezroczysty .) P o w y ższ y  płyn stosuje się 
w identyczny sposób, jak pow yżej, przy oleju lnianym  
podano.

„Drogenhandler“ podaje jeszcze inne przepisy, 
a m ianowicie: w edle Hirscha ogrzew a się do otrzym a­
nia roztworu

100 części oleju lnianego z dodatkiem
5 części siarczanu żelazow ego,
5 części siarczanu cyn k ow ego  i
6 części n iew ulkanizow anego kauczuku.

Stosuje się jak w yżej.
Przew ażnie w ystarczy , gd y  płótno im pregnowane 

będzie przez częste nam oczenie i następnie w ysuszenie  
glinką octow ą, (L ignoz tluminium acetici), która pow o­
duje, że płótno stanic się nieprzem akalnem .

rz.

Stwierdzanie zapotrzebowania m a t e r j a ł u  
w krawiectwie damskiem.

a) Na bluzkę potrzeba podwójną długość 20 cm prze­
ciętnie 1,40 cm.

b) Na jaczkę (żakiet angielski) podwójną długość i 60 cm  
na rękaw y przeciętnie 1,80 cm,

c) Na spódniczkę wązką długości spódniczki i 10 cm, 
przeciętnie 85 cm.

d) Na kostjum potrzeba podwójną d ługość jaczki z do­
daniem 65 cm na rękaw y i d ługość spódniczki 1,40 cm  
cienkiej materji przeciętnie 2,65.

e) Na suknię podwójną d ługość z dodaniem  60 cm na 
rękaw y przeciętnie 2,70 cm,

f) Na p łaszcz podwójną d ługość z dołączeniem  65 cm  
na rękaw y przeciętnie 2,75.

Pod uwagę w zięto fig. średniego wzrostu, gd y  na otyłe  
i w ysm ukłe osoby oraz bardzo m ałe chcąc towaru oszczę  
dzić jest lepiej w pierw wykrojki w ykonać i rozłożyć  
na materjale innym, a potem dopiero towar zam ówić 
Krawiec musi być też dostaw cą materjału. Jeżeli się 
jest dostaw cą marterjału co się też zaleca, w ięc m ieć przy­
najmniej próbki na składzie, co dziś jest już ułatwieniem  
ponieważ m am y takie firm y co i dam skie próbki kraw- 
czyniom  dostarczają. Jest to już w kraw iectw ie m ęskiem  
zaprowadzone, czem u i w dam skiem  nie m oże być to 
sam o? Taki zakład prow adzony po fachowem u czyli 
kupiecku ceny dobrze kalkulowane to tak sam o zapewni 
dobrą egzystencję. Jak nam w szystk iem  wiadom o ko­
biety się więcej stroją od m ężczyzny, co jest dowodem  
że rocznie w ięcej sukięn dawają szy ć  nielicząc bluzek 
p łaszczy  kostjumu. Są okolice' nawet m iasta o 100 tys. 
m ieszkańców  w których z braku dobrych kraw czyń  
(lub choć jest zdolna kraw cow a to nie umie się rozsze­
rzyć rozwinąć .czy li po fachowem u prowadzić zakład nie 
umie się zareklam ow ać boi się rozwinąć i w yw iesić  szyldu . 
A wiadom o że kraw cy m ęscy  wykonują, suknie dam skie 
płaszcze, kostum y nawet i bluzy a jest ich tak dużo  
razem zebranych że 70%  z nich szyje na zapas do 
m agazynów  kupieckich. I tak powstaje, konfekcja dam ­
ska, Kupiec w idząc takie masy_, kraw ców  i kraw czyń  
niezaradnych nie um iejących się technicznie urządzić 
czy li usam odzielnić w yzysk uje do ostatka, jak w B rze­
zinach że za 10 zł szyją  ubrania. P rzyk ład y  ze życia  
zdolnych kraw czyń jak się urządzić jak reklam ować 
jak prowadzić zakład, jak i gdzie zakupyw ać żurnale 
mód zam aw iać wykrojki na te sztuki których nie um ieją  
skroić sam e, by zdobyć klientelę podawać będziem y  
w naszem  piśm ie.

Czytajcie 
i rozpowszechniajcie

„ODZIEŻ"

I II



Źródła gdzie nabyć można materiałów damskich
H urtownie które w ysy ła ją  próbki m aterjałów dam­

skich wprost i krawcom  dam skiem  są:
Edmund W asilew ski Łódz P iotrkow ska 152. Krystjan  
W utke, Łódz Piortkow ska 157. D. Konarski, Łódz Że­
rom skiego 77. Ludwik Sadowski, W arszaw a ul. Mar­
szałkow ska. Ch. Kocżanienski i Ska., B iałystok  Rynek  
K ościuszki 13. T. R ychlik  Bielsko P lac D unajewskiego 2. 
T e ls ty l  Katowice R ynek. Zajączek i Lankosz Katowice 

3 Maja i Kraków Rynek.
Są jeszcze inne firmy o których adresy prosimy.
Porównajcie ceny a nie kupujcie u domokrążców

Wykrój ki.
K ażdy krawiec damski, czy  k ra ' cow a m oże przyjąć 

dziś najwybrydniejsze zamówienia luksusowych sukien, lub 
płaszczy, chociaż nie umie ich kroić. W ydaw nictw o O dzie­
ż y  dostarcza  w  ciągu 3 dni wykrójki na suknie w ieczo­
row e, balow e i luksusowe, w  cenie najwyżej do 6 zł, za  
bardzo skomplikowany krój, który wym aga dłuższego czasu  

pracy. C hcąc otrzym ać dobrą i pasowną formę, należy  
przysyłać następujące miary:

O bw ód małej i dużej piersi, o ile osoba jest tęga, ob­
w ód w  pasie i biodrach, długość stanu i całej długości sze­
rokość piec i długość rękawa. R ównież podanie numeru 
żurnala, jeżeli żurnal od nas, albo kopja obrazka przez per­
gam inowy papier odrysow anego wraz z miarą nadesłać, to 
nie potrzeba w ydzierać kart ze żurnala. Jeżeli żurnal w  
W yd. O dzieży  kupiony, to w ystarczy tylko numer obrazka 

podać, co  jest dogodniej.

Żurnale.
Specjalne albumy na kostjumy i płaszcze, bluzkowe 

sukniowe, balow e — w  cenie od 4  — 16 zł.

D ziec ięce  i bielizniane od 3,50 —  7 zł, oraz miesię­
czniki polskie „Przegląd K obiecy", „Przegląd M ody" i „Re­
kord" w  cenie od 2 ,25 —  2,50 zł.

Podręczniki.
Podręcznik do nauki kroju płaszczy i kostjumów

cena 6  zł.

Podręcznik do naukr szycia i kroju bielizny męskiej —  
damskiej i dziecinnej cena 5  zł.

Poleca i w ysy ła  Administracja „O dzieży", Król. Huta.

Przykład kalkulacji w  krawiectwie damskim.
W  kaw iectw ie damskiem zestawienie kosztów  w ykonać 

się  mającej sztuki, oblicza się w  następujący sp o só b :

Materjał.
  metrów ......................  cena zł...................
  „ podszewki „ „....................
drobne dodatki i przybrania „... .................

< ???“ > zT............

Robocizna.
  godzin pracy a zł ..........  razem zł ................
doliczenie .......... % na poprawki „.....................

„   °/o na koszta ogólne ,, .
cena własna „ —..........—

doliczenie ..........% zarobku  „..................................

C ena sprzedaży zł ................

II. Przykład.
W  krawiectwie damskiem cena za fason \x ykonanej 

sztuki oblicza się w  ten sp o só b :

Robocizna.
  godzin pracy a zł ........... =*= zł  .........
doliczenie ...........% na poprawki ______,,...................

zł ................
doliczenie k sztów  ogólnych ........ -% „..................

C ena własna zł .................
doliczenie ...........% dla przedsiębiorcy „ ................

C ena za fason zł ................

K andydatki do egzam inu m istrzowskiego niech sobie 
te przyk łady kalkulacji spam iętają, ponieważ Komisje 
Egzam inacyjne się tych  rzeczy  pytają.

0  hygienicznem i prawidłowem zachowaniu się  
przy wykonaniu robót krawieckich.

P odaną poniżej garść uwag, przytaczam  na pod­
staw ie sw ych  obserwacji. K orzyść z nich m ogą odnieść 
osob y pracujące, gd y ż  pozw olę im się w yw iązać dobrze 
z przyjętego obowiązkn, a także i zaoszczędzić zdrowie, 
Osoby szyjące powinny siedzieć na stołkach z porę­
czam i, przyczem  nogą powinna być oparta na stołeczku, 
odpowiednej w ysokości. R ęce z robotą powinny być  
oparte na kolanie, a figura cała trzym ana w takiej po­
zie, aby klatka piersiow a nie była przegięta lub ugnia­
tana. Trzym anie roboty w  ręku bez oparcia, pwoduje 
om dlenie rąk, skntkiem czego szew  nie m oże być równo 
u szy ty , ani śc ieg  regularny. P rzy  szyciu  kobiety nie 
powinny być ściśn ięte w pasie, ani też w ciasnych bu­
cikach, figura powinna być o ile m ożności swobodna. 
S to ły  do prasowania powinny być takiej w ysokości, 
gd y ż pył nagrom adzony, unoszący się z m aterjałów  ko­
lorowanych, jako też oddychanie wielu osób w ytw arza  
atm osferę ciężką, m iazm atam i napełnioną i działającą  
na płuca jak trucizna.

K ‘ K ow alska  z  Ż yrardow a.

Wspólnika dobrego fachowca
przyjm ie dobrze zaprow adzoy Zakład Krawiecki na Gór­
nym  Śląsku. Zarobek m iesięczny zapew niony 300 zł. 
ewentualnie w ięcej. Gotówki potrzeba minimum 2000 zł. 

B liższe  sz cz eg ó ły  listow nie przez Adm. Odzież.

Inteligentnego chłopca
który już 1 rok term inował i przeszedł 7 klasow ą szkołę  
przyjm ie na dokończenie nauki krawieckiej m istrz kra­
w iecki w m ieście obwodu przem ysłow ego.

Zgłoszenia listowne do Redakcji O dzieży, Król. Huta.



Odrobienie damskich kołnierzy.
C. 0 .  w E. pytanie: jestem  uczony krawiec m ęski. 

W  ostatnich latach jestem zm uszony prowadzić także  
kraw iectwo dam skie. Już bardzo dobrze się do tego  
wprawiłem , ty lko przy kołnierzu jeszcze się fałdy tw orzą  
i nie wiem dokładnie jak zrobić, które sprawiają mi 
bardzo w iele trudności, i dla tego proszę usilnie donieść  
jak mam w łaściw ie robić.

O dpowiedź: Układ ramion i szy ji u pań w ym aga  
przy rodzajn odrobienia kołnierza osobnego uw zględnienia.

Pani ma zw ykle o w iele prostsze ramiona jak pan, 
i dla tego tw orzy się przy nasadzie kołnierza o strzejszy  
okrąg. Że ten kołnierz musi tu pasować, to trzeba  
pr2y odrabianiu kołnierza, szczególn iej na to k łaść nacisk, 
ażeby się ten sam  u łożył. Nasada szyji musi się od ­
zn aczyć przy przybiarce ubrania, ażeby później w łaśn ie  
w  tern oznaczeniu w szy ć  kołnierz. Kołnierz sam o się  
p rze z  się rozumie, szerszy  jak słupek kołnierza, i ten 
m usi wskutek tego, robić to w gięcie, które powstaje  
pom iędzy szyją a ramieniem. W ykład  nie powinien dla 
tego  prosto spadać i także nie odchodzić ukośnie od 
załam ku kołnierza, tylko powinien się stopniow o spa­
d zisto  układać.

Poprawki.

G dy pod kołnierzem  w plecach tworzą czy li rzucają 
s ię  fa łdy jak to w idzim y na obrazku 1-szym , to błąd ten 
pochodzi od n iew łaściw ego zaprasowania kołnierza. Koł­
nierz źle zaprasow any, za okrągło, jak nam rycina przed­
staw ia, to przy e i c gd y  się przyszyje, punkt A ciśnie 
za w iele na środek piec i tworzą się poprzeczne fa łdy  
podobne do podkowy.

Błąd ten naprawia się w ten sposób, że kołnierz 
jeżeli jest już w sz y ty  trzeba go w ypruć i zaprasow ać  
w  ten sposób jak nam rycina druga przedstawia.

Strój kobiecy zdrowszy od męskiego.
Problem em  higjeny stroju kobiecego i m ęskiego  

zajął się dyrektor Państw ow ego Zakładu H igjen y  w Ber­
linie, prof. D t. Friedbsrger, który d oszed ł do wniosku, 
że pod wzgltjdem higjeny ubrania, w y p rzed z iły  kobiety  
m ężczyzn. Ubiór m ęski w aży  pięć razy tyle, ile strój 
kobiecy, co w pływ a ujemnie na regulację ciepła i potu 
w ustroju.

Strój kobiecy um ożliw ia łatw e przenikanie promieni 
słon eczn ych  do organizm a. Papier św iatłoczu ły  um iesz­
czo n y  pod szatą kobiecą czerni się, pod szatą m ęską  
zaś nie w ykazuje ż a d n y ch  zmian. Jest to  dowodem , że  
promienie słoneczne nie p rzenikają . przez strój m ęski. 
W yp ływ a stąd wniosek, że s t r ó j  m e s k  i w ym aga nie 
radykalnej ale pow o ne reform y, (z)

W zór ogłoszenia.

NOWOOTWARCIE
W IEDEŃSK IEJ PRACO W NI 
S U K I E N  D A M S K I C H
wł.: M . P. —  w  K  , ulica N r .....

Jako absolwentka uczelni krawieckiej 
w e W iedniu, jestem w  stanie wszelkim  
wymaganiom pod względem wykonania  
i m ody Wielm. Panią zadowolić. —
Jako specjalność polecam wykonanie 
sukien spacerow ych i w ieczorow ych, 
tak ze sw ych, jak i z powierzonych  
materjałów. —  R ównież przyjmuję ro- 
boty enklowania {dziergania m aszynow.)
C en y  bardzo przystępne. Urzędnikom  
państwow ym  na dogodnych warunkach.
Proszę o  łaskawe poparcie mego now o  
założonego przedsiębiorstwa zaw sze do 
usług skora

M. P.
k r a w c o w a  d a m sk a .

Przegląd mody na 
sezon zimowy 1932.

Z n adeszłych  co dopiero w iadom ości z centrum  
m ody że na zim ę będą piękne linje form w ysm ukłych  
zastosow ane jako przepis nowej m ody, i te najwyraźniej 
w ystąpią  w p łaszczach  i kostjum ach. Szeroko założone  
raw ery, skośne 'zapięcie m aterjały diagonal. R aglan  
i kim ono kroje jednostronne skośne rawery w ielkie i m ię- 
kię drapow ane kołnierze o now ych linjach i dekoracjach  
u rękawów i mankiet. Szeroki pasek jest bardzo m odny  
szczególn ie dla ubrań w  rodzaju sportowym .

Podw ójne rękaw y i nałożone m ankiety w ystępują  
w różnych pozycjach. P łaszcz zim ow y będzie w różnych  
odm ianach n o szo n y  zbogatem i i licznem i dekoracjam i, 
lam ow any palonem  futrem otrzym a w ygląd  bardzo 
strojny i podpadający. N adzw yczaj lubianem będzie 
płaszcz sportow y naturalnego koloru albo ciem no far- 
bionego podobnego do w łosia w ielbłądziego. Kostjum  
krawieckiej roboty z małą zmianą będzie bardzo łubiany  
i noszony przez liczn e panie tak ze średnego jak w y ż ­
szego  stanu, jako uzupełnienie m ody zim owej.
Suknie kostjum ow e będą noszone tak z materjału w de­
seń jak i jednokolorow ego. Kombinacje nowego typu  
będą przez tw orzycieli m ody i szycia  a w ięc krawców  
kraw czynie i dyrektryzy poszukiwane.

?



Mody wiosenno-latowe dla chłopców.

Raglanik dla chłopca.Latow e ubranka dla chłopców  bardzo praktyczne. Ubranko tyrolskie
bardzo strojne.

Ubranko dwu rzędne 
szyte na miarę



Ubranko chłopięce 
Spodynki przypinane



Sposób osiągnięcia wysokiej piersi.
Przykrajaną formę w edług m iary zm ienić w ten sposób: 
w m iejscu gdzie kieszeń przychodzi przeciąć, również 
od 2 do 1. Od 1, do 4 i do 5 zaw inąć 2 do 3 cm, to 
przy 2 a i 3 a się rozszerzy  i tak rozstaw iony m odel 
przykłada się na materjał, otw arte w cięcia się wybiera, 
to po zeszyciu  otrzym am y forem ną pierś i sztuka bę­
dzie dobrze do figury przylegać.

Modne dam skie spodnie 
sportow e.

Ubranie ranne (Pjama).

P łaszsz operacyjny  
dla lekarza.

12 przykazań eleganckiej kobiety.
Edward M olyneux, Anglik z urodzenia, naturalizowany 

Francuz i jeden z eajsławniejszych kraw ców  paryskich, ba» 
w ił ostatnio w  Berlinie i ztarał się w poić w  tamtejsze kobiety 
zasady prawdziwej elegancji.

M olyneux ujął pojęcie elegancji kobiecej w  dwanaście 
przykazań, które powinne być obserw owane nietylko przez 
mieszkanki Berlina, ale również przez w szystkie kobiety, ma» 
jące pretensje do modnego i w ytw ornego ubierania się.

O to  jak w ygląda dwanaście przykazań tego króla mody:

1. Kobieta elegancka nie ma kolan. M oże je tylko 
posiadać w  kąpieli.

2. Suknie kobiet berlińskich są stanow czo zbyt krótkie, 
aby były  modne.

3. Suknia popołudniowa powinna sięgać do kostek.

4. Typ garsonki należy do przeszłości, podobnie, jak 
krynolina lub pudrowana peruka.

5. Powrót zupełnie krótkiej sukni jest zupełnie nie do 
pomyślenia.

6. W ielkie, w iększe i coraz większe kapelusze będą 
osłaniać twarz eleganckiej kobiety.

7. W  czasie rannej przechadzki obowiązuje tweed w  
kolorze beige i całkiem skromnym kroju.

8. K olory czarny i biały dominują w  modzie popo» 
łudniowej w  żorżecie i innych miękkich materjałów-

9. N a  w ieczór cała gama barw i greckie lin je j toalet.

10. D o  sukni w ieczorow ej pięknie wyglądają rękawiczki 
kolorze cielistym.

11. W ło sy , uczesane na bardzo kobiecy sposób, zakry» 
wają znow u nasadę karku,

N ie  każda jednak kobieta musi nosić] fryzuręT'a la 
Greta Garbo!

12. N a  letnie suknie popołudniowe najmodniejszej są 
kwieciste gazy.

N a sze  C zytelniczki mogą w ięc skorzystać z doświad» 
czonych rad paryskiego krawca.



O obowiązku każdego rzemieślnika
umieszczania nad lokalem (warsztatem) szyldu.

Zgodnie z nową Ustawą P rzem ysłow ą, obow iązu­
jącą od 16 grudnia 1927 roku, każdy bez w yjątku sam o­
dzielny (sam oistny) rzem ieślnik musi um ieścić nad sw o­
im lokalem zarobkowym  (warsztatem ) odpowiedni szyld .

Sam odzielnym  (sam oistnym ) rzem ieślnikiem  n azy ­
w am y tego rzem ieślnika, który prowadzi rzem iosło (w ar­
sztat) na swój rachunek, sw oje „ryzyko“, opłaca podatki, 
kasę chorych, wykupuje na sw oje imię św iadectw o prze­
m ysłow e (patent) i t. p.

Nje jest w ięc sam odzielnym  rzem ieślnikiem  ten 
rzem ieślnik, który jest zatrudniony w obcym  w arsztacie  
lub pracuje jako dworski rzem ieślnik za stałem  w yna­
grodzeniem ; nie jest również sam odzielnym  rzem ieślni­
kiem mistrz, który pracuje u sam odzielnego rzem ieślnika.

O ile rzem ieślnik nie posiada osobnego lokalu za­
robkowego (warsztatu, kantoru), jak n. p. m urasz, de­
karz i t. p., musi um ieścić szy ld  nazewnątrz sw ojego  
m ieszkania.

W  szyldzie tym  rzem ieślnik winien um ieścić dokła­
dnie, czyteln ie i w języku polskim ;

1. pełne imię (a w ięc nie początkow e litery imienia 
jak n. p. T. W . Z. i t. p., lecz: Tadeusz, W incenty, 
Zygm unt i t. p.);

2. nazw isko;
imię i nazwisko um ieszczone ,na szy ldzie musi się 

zgad zać z imieniem i nazwiskiem , uwidocznionem i na 
karcie rzem ieślniczej;

3. rodzaj rzem iosła, jak n. p. szew c, krawiec, k o­
wal albo m istrz (m ajster) szew eki, krawiecki, kowalski, 
albo pracownia szew eka, krawiecka, warsztat kowalski 
i t. p.

Zwraca się uwagę, że tytułu m istrza (m ajstra) m oże  
u żyw ać tylko ten rzem ieślnik, który posiada dyplom  m i­
strzowski (m ajsterski).

O ile zakład rzem ieślniczy jest w pisany w rejestrze 
handlowym , należy um ieścić w szy ldzie zam iast imienia 
i nazw iska nazwę firm y, która to nazwa musi być zgodna  
z wpisem , um ieszczonym  w rejestrze handlowym , a tern 
sam em  z kartą rzem ieślniczą.

Sprzedającym  w yroby rzem ieślnicze, o ile równo­
cześnie nie prowadzą sam odzielnie danegę rodzaju rze­
m iosła, nie wolno u żyw ać w yszczególn ionych  w punkcie 
3-cim  tytułów  n. p. w łaściciel sklepu (straganu) z obu­
wiem , nie m oże w szy ldzie używ ać napisu „ m i s t r z “ 
(m ajster) szew eki, „pracownia szeweka" i t. p., lecz  
„sprzedaż obuwia“, „sprzedaż w yrobów  szew ckich“ i t. p.

S zyld  winien być ułożony w ten sposób, ażeby od­
różniał się od szyldu  innego rzem ieślnika tego sam ego  
im ienia, nazwiska i zawodu.

Na przykład: jeżeli w jednej i tej sam ej m iejsco­
w ości prowadzi w arsztat rzem ieślnik, pow iedzm y kra­
wiecki, a w jakiś czas potem otwiera taki sam  warsztat,

t. j. krawiecki, inny rzem ieślnik tego sam ego imienia  
i nazw iska, ten drugi rzem ieśtnik musi dodać w sz y l­
dzie słow o, odróżniające go od poprzedniego, na przy­
kład: „m łodszy", „syn “ i t. p., a to w tym  celu, ażeby  
odbiorcy (klijenci) nie pom ylili się co do tóżsam ości 
rzem ieślnika.

O ile rzem ieślnik ogłasza sw oje rzem iosło w cza­
sopism ach lub plakatam i, w ydaje cenniki i t. p., musi 
w ogłoszeniach  tych, plakatach i cennikach um ieścić 
dane, w ym ienione w  punkcie 1, 2 i 3-cim  oraz zgodnie 
z w yżej w yszczególn ionem i przepisami.

Tak długo, jak długo prowadzi się rzem iosło na 
rachunek spadkobierców należy je prowadzić pod sz y l­
dem zm arłego rzem ieślnika, przyczem  w szy ld zie  tym  
winno się dodać na czyj rachunek rzem iosło to prow a­
dzi s ię .

W  tym  wypadku szy ld  taki m oże w yglądać n astę­
pująco: n. p. „W alenty Tworkow ski, m istrz krawiecki 
spadkobiercy**.

2a  nieum ieszczenie szyldu , lub za u m ieszczenie  
szyldu  niezgodnego z kartą rzem ieślniczą, m oże być 
każdy rzem ieślnik ukarany przez w łaściw e Starostw o  
grzyw ną do 1.000 zł, lub aresztem  do 14 dni.

R zem ieślnik m oże w ciągu 7 dni od dnia d oręcze­

nia orzeczenia w nieść do tegóż Starostw a żądanie prze­
kazania sprawy w łaściw em u Sądow i O kręgowem u, któ­
rego wynik jest ostateczny.

Każdy w ięc rzem ieślnik jest zobow iązany:

. 1. o ile niema szyldu , sporządzić takow y i um ie­
ścić go nad swoim  lokalem zarobkowym  (w arsztatem ;

2. o ile zaś posiada szyld , zbadać, czy  on odpo­
wiada w yżej w yszególn ionym  przepisom.

Obowiązkowi temu, winni rzem ieślnicy uczynić z a ­
dość jaknajrychlej, gd yż Panow ie Starostow ie W ojew ódz­
twa W arszaw sk iego otrzym ali polecenie zbadania, czy  
rzem ieślnicy do tych przepisów  się zastosow ali, a w in­
nych niezastosowania się, karania grzyw nam i lub are­
sztem .

U stawa P rzem ysłow a — jak w yżej wspom niano —  
nakazuje rzem ieślnikow i um ieścic na szy ldzie tylko imię 
nazw isko i rodzaj rzem iosła, nie zawiera jednak posta­
nowień, jakie rozm iary szy ld y  te mają posiadać, jaka 
ma być ich form a i w ygląd.

P rzep isy  co do sposobu um ieszczania szy ld ów , na­
pisów  reklam ow ych, zawiera U stawa o Praw ie Budo- 
wlanem , na m ocy, której w łaściw y W ydział P o w ia to w y  
ma prawo w ydać specjalne przepisy w sprawie szyldów .

O ile w ięc w łaściw y W yd zia ł P ow iatow y takich  
przepisów nie w ydał, rzem ieślnik ma prawo w ybrać s o ­
bie dow olnie rozmiar, formę i w ygląd  szyldu .



W olne słowo dla Czytelników.
Z kół krawieckich W oj. K rakowskiego otrzym aliśm y  

następujący list;

Szanowna Redakcjo!
Jestem  sam odzielnym  majstrem  krawieckim  od 

przeszło lat 27, liczę lat życia  57, w zaw odzie moim  
powodzi mi się tak wybornie, że o ile przepracuję jeden 
dzień, zarabiam zaledw ie na skrom ne utrzym anie w prze­
żytym  dniu, na następny dzień nie pozostaje nic z o- 
szczędności, gd yż takow ych nie było. Co mam robić 
w drugim dniu, o ile pracy nie mam, a na środki ży*  
ciow e nie mam m ożności zarobienia?

Lecz nie to jest najw ażniejsze. P oru szyć m uszę 
to, co mnie najwięcej boli i dotyka. Będąc długoletnim  
sam oistnym  majstrem krawieckim , posiadam  w szelk ie  
m ożliw e żądane poświadczenia, uprawniające do prowa­
dzenia tego zawodu. T ym czasem  okazuje się, że w szy s t­
kie te papiery i cała m oja praca na nic się nie przydaje, 
gd yż niepowołani ludzie, k tórzy zawodu tego w ogóle się 
nie uczyli, stali się naraz rzem ieślnikąm i bez kart rze­
m ieślniczych. Mam tu na m yśli Zarówno tych, którzy  
mają na składzie sukna odzieżow e, jak również tych, 
którzy trudnią się sprzedażą gotowej konfekcji.

T acy  ludzie przyjm ują od klijenteli zam ówienia na 
w ykonanie nowej roboty krawieckiej, nawet na w szelk ie  
reparacje, w chodzące w zakres krawiectwa, przez co u- 
niem ożliw iają zaw odow em u krawcowi jego egzystencję.

Zapytać się przeto mam pełne prawo, poco u czy ­
łem  się zawodu i na co uczą się inni zawodu, k iedy to 
w szystk o  jest zbytecznem , skoro p ierw szy lepszy, posia­
dając cośkolw iek brzęczącej m onety — m oże zastąpić  
kraw ca, szew ca i t. p. rzem ieślników  z branży odzie­
żowej.

Że taki jegom ość znajduje ludzi, w prawdzie za­
w odow o n iew ykształconych  —  do w ykonyw ania takich 
zam ówień, o to w obecnym  tak krytycznym  czasie jest 
bardzo łatw o i nie w ym aga żadnego trudu.

Zapytuję przytem , co mam czynić ze swoim i do­
kum entam i, których strzegę, jak oka w  głowie, z czego  
mam ży ć  i u trzym yw ać rodzinę, z czego opłacać róż­
norodne podatki państw owe, komunalne i społeczne, do 
których płacenia jestem  zobow iązany, gd yż są na mnie 
nałożone przez W ład ze?  Zapytuję dalej, czy  jest to do- 
puszczalnem , by rzem iosło w ten sposób n iszczyć i czy  
Izba R zem ieślnicza na nasze W ojew ództw o nie posiada  
odpow iednich środków, by podobne n iszczące sam odziel­
nego rękodzielnika, praktyki znieść i bodaj jako tako 
zab ezpieczyć mu byt.

Z poważaniem
I. S.

Odpowiedz Redakcji.
O ile nam wiadom o, Izba R zem ieśln icza w Krako­

w ie czyni starania, aby dotychczas obowiązujące w yja­
śnienie M inisterstwa P rzem ysłu  i Handlu w  tej spraw ie  
zostało  zm ienione w tym  kierunku, że  kupcom  nie w o l­
no przyjm ować zam ów ień  na roboty rzem ieśln icze.

Od siebie przyznajem y, że o ile rzeczy  »podobne 
nadal będą praktykowane, ozn aczałob y to zanik całego

rzem iosła, ubolew am y nad tern, że w ogóle rzecźy takie 
są tolerowane i na tern polu jeszcze nic nie zdziałano.

, O czekujem y, że W ojew ódzka Izbą/R zem ieślnicza, która 
przecież w 'ty m  celu [stworzona została, by bronić inte­
resów  rzem ieślniczych, d o łoży ły  w szelkich starań, by  
w ty m  kierunku uzyskać zmianę obecnego, fatalnego  
stanu rzeczy.

R ękodzieło i Przem ysł.

Praca zbiorowa.
Niejednokrotnie daje się s ły szeć  przysłow ie, że  

„u nas jąk kto chce“. W  powiedzeniu tym  m ieści się 
dużo prawdy, bo rzeczyw iście odznaczam y się tern, że 
nie potrafim y nic sprawnie robić w grom adzie.

W y sta rczy  powierzchownie nawet przypatrzeć się  
różnym  objawom  naszego życia , by się o tern przekonać 
Ot naprzykład stańm y przy kasie kolejowej lub teatral­
nej: tłoczą się tam ludzie jeden przez drugiego, panie 
i panowie w w ykw intnych strojach, zaliczający się do 
t. zw. inteligencji, nie zaw ahają się ani na chwilę, by 
w cisnąć się podstępem , lub przem ocą przed innych, 
którzy już dawniej czekają. G dyby się to zdarzyło  
gdzieindziej np. w Niem czech, to cała zebrana publicz­
ność ostro by przeciwko temu zaprotestow ała i niebaczny  
śm iałek m usiałby ustąpić — u nas przeważnie w szy scy  
patrzą obojętnie lub z zazdrością na tych, którym się 
ta sztuka udała gd yż tacy  imponują nam. Tworzą się  
przez to zam ieszanie, na którym  cierpią w szyscy .

R ów nież charakterystyczne jest zachow anie się 
nasze w w agonach kolejow ych. W  N iem czech naprzy­
kład jeśli znajdzie się kilku ludzi w przedziale kolejo­
wym , to w ytw arza się zaraz m iędzy niemi pewne' po­
czucie w spólności interesów  na czas wspólnej podróży. 
W sz y sc y  będą sobie dopom agali, będą pilnowali, czy  
nikt nie n aruszył przyjętych obyczajów  i przepisów , 
rozum ieją bowiem , że te przepisy i obyczaje m uszą być 
zachowane, by dać każdemu pewność, że i jego będą  
broniły przed nadużyciem . To też tam nikt nie obawia 
się zostaw ić rzeczy w wagonie w czasie przystanku» 
podczas gd y  u nas często  trzeba w ynajm ow ać tragarza, 
by ich pilnował, tam nikt nie usiądzie na m iejscu, jeśli 
w spółtow arzysze podróży objaśnią go, że jest zajęte. 
U nas inaczej! Ludzie, którzy się znajdą przez kilka 
godzin razem , patrzą na siebie z nieufnością, każdy dba 
jeno o swoją w łasną w ygodę i patrzy obojętnie na 
k rzyw d y w yrządzane sw em u tow arzyszow i, jeśli to ich 
bozpośrednio nie d otyczy .

P o w y ższe  spostrzeżenia dotyczą rzeczy drobnych, 
podobnie jednak dzieje się w rzeczach w iększej wagi. 
P rzyjrzyjm y się życiu  naszych stow arzyszeń, a prze­
konam y się, jak m ało znajdziem y wśród członków, ludzi 
m ających żyw e poczucie interesów zbiorowych, jak tam  
wielu dba o swój najbliższy interes o zadow olenie drob­
nych am bicyjek osobistych. Objawia się to również 
w form ach życia  stow arzyszeniow ego. Nie przyw iązu­
jem y do form tych należytej w agi, nie traktujem y ich 
poważnie, nie posiadam y tej um iejętności przestrzegania



się na w iększych  zebraniach, zachow yw ania pprządku, 
przem awiania treściw ie i logicznie, słuchania uważnie 
i przyzw oicie.

Zdarzyło mi się być na zebraniach, na których  
zgrom adzeni słuchali poważnych przem ówień tak, jak 
się słucha dowcipnego m onologu, i zdaw ało się, że po 
skończeniu zaczną się dom agać powtórzenia głośnym  
wołaniem  bis. Przykro się robi, gd y  porównać to z po­
w agą, jaka otacza w szelkie zgrom adzenia zagranicą, 
powagą, która jest zew nętrznym  w yrazem  znaczenia, 
jakie tam przywiązują do życia  zbiorowego i jego  
spraw nego działania.

Życie zbiorowe, praca zbiorowa stow arzyszenia  lub 
pewnej grupy ludzi, w ym aga posiadania pewnych um ie­
jętności ze strony tych ludzi, zarówno w treści jak 
i w form ach; przedew szystkiem  jednak musi istn ieć  
u ludzi żyw e i ciągle czujne poczucie interesów zbio­
rowych.

Dużo się u nas mówi i p isze o działalności społecznej 
i obowiązkach społecznych  nie w szy scy  jednak, zdaniem  
naszym , w łaściw ie te słow a i treść ich rozumieją. Dla 
jednych są one pokrywką osobistych interesów i pożą­
dań, dla tych naprzykład, co o w łasny tylko dobrobyt 
dbają, twierdząc, że całe społeczeństw o zyskuje na boga­
cenie się jednostek. Dla innych są one jednoznaczne 
z w yrzeczeniem  się szczęśc ia  osobistego, z pośw ięceniem  
siebie dla społeczeństw a. Zarówno jeden, jak i drugi 
pogląd jest fa łszyw y , bo nie m oże być źródłem  czynów  
dla społeczeństw a pożyteczn ysh , a dla jednostki pobu­
dzającym  do działalności owocnej w skutki.

Jedynie takie społeczeństw o m oże być silne i ż y ­
wotne, które się składa z ludzi rozum iejących, a nade- 
w szystk o  odczuw ających, że ich szczęśc ie  osobiste, 
rzeczyw iście w każdym  dniu i na każdym  kroku zależy  
od powodzenia społeczności do której należą. T ylko  
takie odczuwanie interesów zbiorowych przew yższające  
sw ym  natężeniem  poczucie interesów osobistych , m cże  
być pobudką do praw dziw ego poświęcenia, połączonego  
ze' szczęściem  w ewnętrznym  i rozradowaniem , nawet 
w tedy, gd y  nam przychodzi własne dobro dla społe­
czeństw a pośw ięcić. R ozum iem y bowiem w ów czas, że 
interesy mniejszej w agi pośw ięcam y dla interesów  
w ażniejszych.

Ileż to razy ginie stow arzyszenie, gd y  członkow ie  
o sw oje jedynie „tłom aczki i skrzynki'4 dbając o ca łości 
nie m yślą.

N abyw ać w ięc m usim y um iejętności pracy zbioro­
wej. Przekonani zaś jesteśm y, że do pracy takiej spo­
łeczeństw o nasze dość posiada uzdolnień, trzeba je tylko  
rozwinąć i dać pole do ich ćw iczeń. C zas wielki w yjść  
już ze stanu barbarzyństwa, w  jakim się pod tym  
w zględym  znajdujemy i dorównać innym.

Józef Radosław Frąckiewicz.

Coś dla Cechów krawieckich
(godne do naśladowania.)

O dpowiedź Cechu w G.

W  m iejsce G. ogłosiła  pewna firma konfekcyjna  
w gazecie m iejscowej następujące ogłoszenie:

Już dawno jest udowodnionem  ż e d o b r e

ubranie konfekcyjne
stoi ponad m iarowem , czego najlepszym  dowodem  
że coraz więcej panów nosi nasze ubrania gotow e.

Dla tego zapraszam y i Pana do kupna na­
szych  dobrych

ubrań W igniowych
bo te są tak sam o w artościow e i trwałe

N. N.

Na to ogłoszen ie dał Cech krawców następującą  
odpow iedź w tej sam ej gazecie.

Jest już dawno udowodnionem  ż e  d o b r e

ubrania miarowe
podwójnie nawet 3 razy się opłaca czego najlepszem  
dowodem  jest, że w łaściciele m agazynów  konfek­
cyjnych  i ich ekspedyenci przeważnie noszą

ubrania miarowe
z tego powodu że sztuka na miarę szyta  w iele  
w iele dłużej w ytrzym a, jak te zachwalane niby tanie

ubrania konfekcyjne
Oprócz w ytrzym ałości zachowuje eleganckie  

leżenie i daje w łaścicielow i w ielką w ygodę i przy­
jem ność. D la tego wybierajcie tylko robotę m ia­
rową i nie dajcie się uw ieść obietnicom  do kupna 
taniej od zieży  że złych  surow ców  fabrykowana-

Cech krawiecki w G.

Tak się robi szykow ną reklamę krawiectwu m ia­
rowemu a C echow i w  G m ożna tylko za obronę roboty  
krawieckiej p ow in szow ać.



Dział poprawek.

Przez co powstaje w plecach  
ta fałda i jakiem sposobem  

można ją usunąć? 

Przodek leży dobrze.

Spuszczoną szerokość piec 
upnie się szpilką na ramieniu 
w  ten sposób, jak nam powyż=  
sza rycina wskazuje i piec 

w  tern miejscu natrzyma.

W ewnętrzne odrobienie 

zwykłej latowej jaczki 

alpakowej, robionej 

bez podszewki, szewki 

zawijane lub francuskie.

Co zawierają tablice kroju 
kursu zaocznego?

(Kompl. m ęski, cyw ilny, wojsk. 1 dla duchowieństwa) 
W yszczególn ien ie rysunków  rzeczyw istej wielkość^ 

z objaśnieniem.
W ykonanie ręczne na m ocnym  papierze.

N r .  t a b l i c y

1 Szkielet plecy i linje zasadnicze czyli wprowadzenie 
w metodę kroju.
Rysunek 1 marynarki na obj. 48.

3 „ 2 „ * „ 44.
4 „ marynarki na otyłą osobę 54—60.
5 „ 3 rękawów do powyższych sztuk.
6 „ litewki dla kojejarzy 46.
7 kurtki z mufkami 50.
8 » sportowej marynarki 48.
9 „ smokingu 46.

10 „ drelichowej bluzy ćwiczebnej.
11 „ marynarki na pochyłego.
12 „ marynarki na przegiętego.
13 „ marynarki na garbatego.
14 „ żakietu czyli 1 surduta.
15 „ żakietu na otyłego 54—60.
16 v surduta
17 n fraka
18 rewerendy z boczkiem i pelerynką.
19 „ czamarka czyli sokołówka.
20 frencza wojskowego dla oficerów.
21 „ różnych kołnierzy.
22 „ palta latowego (zarzutkal
23 „ palta zimowego.
24 „ palta na otyłą osobę.
25 » palta stanowego przód w całości, plecy z bocz­

kiem.
26 ulstra.
27 płaszcza Trenchkot.
28 n płaszcza oficerskiego.
29 „ wierzchu szalowego na futro.
30 „ świtki czyli bekieszy.
31 „ rękawów do płaszczy.
32 » raglanu I-rzędnego.
33 V kimonu raglanu.
34 „ rękawów do raglanu i kimona.
35 „ spodni zwyczajnych
36 „ kloszowych. ■
37 1 „ ' „ na otyłego.
38 „ sportowych (szerokie pludry).
39 ■ „ „ rajtek bryczesy.
40 „ „ wojskowych w przodzie zapinanych.
41 „ „ amerykańskich lub do fraka.
42 „ kamizelki zwyczajnej.
43 „ na otyłą osobę.
44 „ „ do fraka i smokinga.
45 „ „ dwurzędowej.

Egzaminy mistrzowskie.
W  ostatnim czacie złożyli w  obrębie Izby Rzemieślnik 

czej w K atow icach egzaminy mistrzowskie:

a> w  zawodzie krawieckim :
1. D ydnch Aleksander — Brzezinka, 2. Syguda Fran- 

ciszek Lubecko, 3. Grabiński L.udwik —  Lubliniec, 4. Bar* 
tochow ski Stanisław —  Brzozowice, 5. W łacław iec Antoni—  
Gołkowice, Piksa z Biertułtów. 
b> w  zaw odzie damsko-krawieckim  

1. D uda A niela — N o w a  W ieś.

Zdolnego, inteligent, czeladnika krawieckiego
specjalistę na duże sztuki ewent. i płaszcze damskie, znając 
cego krój najchętniej system  O dzież, przyjmie na stałe pe^ 
wien mistrz krawiecki w  większem mieście górnośl. od 1. 8. br. 
Łaskawe zgłoszenia z podaniem warsztatów dotychczasowej 
pracy oraz żądanej zapłaty od sztuki skierować należy do 
Admin. O dzieży w Król. H ucie, pod „Zdolny Czeladnik“.

Z powodu w szczętego procesu
w  sprawie obrony i utrzymania „O dzieży", jako 
miesięcznika, sprzedajemy, by ściągnąć gotówkę na 
konto obrony —  po bardzo zniżonej cenie, do 25o/0 
nasze w ydaw nictw a —  ja k :

W ielki Podręcznik do nauki kroju, 3 części 
zam iast za 24 — za 18 zł.

Podręcznik do nauki kroju kostjum ów  i 
płaszczy dam skich, zam iast za 6 — za 4,50.

„O dzież“, roczniki opraw ione rok 29 30 za­
m iast za 15 — za 12 zł.

Przew odnik dla kraw ców  m ęsk. i damskich  
zam iast za 3 —  za 2,20 zł.

Szan. C zyteln icy  ! Korzystajcie z tej oferty <tylko 
przez 2 mies.), jeżeli chcecie, by pismo „O dzież"  
bez przerwy w ychodziło. Wyd. „ODZlEŻ“.


